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Dzień 7 listopada jest narodow ym  św iętem  ponad 
100 narodów  i narodow ości Związku R adzieckiego. 
W hasłach  opublikow anych z okazji tegorocznej 
60 rocznicy W ielk iej Socjalistycznej R ew olucji Paź­
dziernikow ej K om itet C entralny KPZR ponow nie pod­
kreślił, żc przyjaźń narodów  radzieckich — to w ielka  
zdobycz narodow ościow ej polityki partii, którą należy  
um acniać i pogłębiać.

Są ju ż  dziś w  sędziw ym  w ów czas postu lat szczegól-
w iek u  ludzie, którzy  
pam iętają R osję carską,
nazyw aną przez Lenina
„w ięzieniem  narodów ”. 
I już k ilka  pokoleń  ludzi 
radzieckich wyrętslło jw 
atm osferze zapew niającej 
harm onijny, w zajem nie  
w zbogacający rozwój
w szystk ich  narodów  ZSRR, 
korzystających z rów nych  
praiw —  n ieza leżn ie  od
kialoru skóry, w yznan ia , 
języka ii obyczajów .

IW ZSRR istn ie je  obecnie  
15 rep ub lik  zw iązkow ych , 
20 repub lik  autonom icz­
nych, 8 obw odów  au ton o­
m icznych  ii 10 okręgów  
n arodawoś c io w y ch .

U p łynęło  ponad 50 la t
od ch w ili, gdy rew olucja  
zlikw idow ała  ucisk  n aro­
dow ościow y, zrów nuj ąc 
w szystk ie  narody ii n aro­
dow ości K raju Rad pod  
w zględem  pc^Litycznym i 
praw nym . P eryferyjne  
daw niej teren y  kraju , po­
zostające uprzednio  w  
zależności kolon ialnej, m u ­
sia ły  n ie  ty lk o  u w oln ić  się  
z jarzm a eksploatacji 
przez burżuazję i m iejsco­
w ych feu d a łów , lecz ró w ­
n ież przezw yciężyć siwe za­
cofanie gospodarcze i k u l­
turalne. Partia w ysu n ęła

m e szybkiego rozw ijania  
gospodarki i k u ltury  w  
daw n ych  kolon iach  i pół- 
k

g a łęz ia ch ' przem ysłu i ro l­
n ictw a.

Skom plik ow ane zadanie  
w yrów nyw ania  gosipodar- 
czego i ku lturalnego po­
ziom u życia narodów  
można uw ażać za rozw ią­

zane. Już dziś zacofane  
daw niej narody i narodo­
w ości w yp rzed zają  pod 
w zględem  ogólnego pozio­
mu w yk ształcen ia  W iele 
rozw iniętych  przem ysłow o  
krajów  Zachodu. A  prze­
cież p iśm iennictw o ponad 
40 narodow ości ZSRR  
zrodziło isię dopiero za 
w ładzy radzieckiej.

Ż ycie iw p ełn i p otw ier­
dziło słu szność len in ow ­
skiej tezy, że  narady i na­
rodow ości peryferyjnych  
regionów  — m im o p an u ją­
cego tam  uprzednio ustro­
ju  pa t ri ar,c h a 1 no -f  eu d a In e- 
go, m im o stosunków  p le­
m iennych i przeżytków  
rodow ych — m ogą w kro­
czyć w  socjalizm  om ija­
jąc stadium  kapitalizm u.

O becny etap rozw oju  
sit oisuinkó w  n  arod ow oś c i o - 
w ych  w  ZSRR cechuje dą­
żen ie  do dalszego zaioieś- 

] n iania jedności i  w sp ó ł­
pracy narodów  radziec­
kich. W szystkie republik i, 
w szystk ie  narody ii n aro ­
dow ości w n o szą  — zgodnie  
z p lanem  ogólnopaństw o- 
w ym  — ow oce sw ej pracy  
do w spólnej skarbnicy, 
z której czerpać m ogą  
brakujące iim środki i pro 
dukty spożycia. W spólno­
ta rozw oju gospodarczego, 
rów nopraw ne v  w arunki 
sprzyjające w yzw alan iu  
energii duchow ej —  w szy  
sik o  to  przyczyniło s ię  do 
zbliżenia inatrodów i n aro­
dow ości ZSRR ina ipłasz 
czyźnie 'ideologicznej. In ­
ternacjonalizm  sta ł s ię  
jedną z  cech  charaktery - 
-  '   .

stycznych  radzieckiego  
sty lu  życia.

'Stojąc ma pozycjach  in -  
l crina e j on alizm u Ziwiązek 
R adziecki opowiada siię po 
stronie narodów  w a lczą ­
cych z kap ita lizm em  i 
rasizm em , z w szelk im i po- 
z ast a 1 ościi aim i kol on ia iizm u,
0 n iezaw isłość narodow ą
1 rozw ój ekonom iczny i k,ul 
turalny. K ażdy naród w y ­
biera sam  sw oją  drogę 
w  przyszłość. A le —  n ie ­
zależnie od siwych do­
św iadczeń  h istorycznych i 
innych uw aru nkow ań  —  
ty lko  w zajem n e zaufan ie  
i szacunek, rów nopraw na  
w spółpraca gospodarcza i 
w zajem ne w zbogacen ie  
treści ku ltur narodow ych  
otw ierają  przed wszystiki- 
mi narodam i św iata  n a j­
szersze p erspektyw y roz­
woju.

N arody i narodow ości 
Związku R adzieckiego  
mogą z całym  przekona­
niem  pow iedzieć, że to  one  
jak o  p ierw sze  w  dziejach  
dowliodly w yższości takich  
w łaśn ie  form  w spółżycia . 
I w  dniu sw ego  św ięta  
podają przyjazną d łoń  n a ­
rodom w szystk ich  k on ty­
nentów .

mgr Julian  I*. Orliński
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„.Wszystkie układy ł akta zawarte przez rząd b. Ce­
sarstwa Rosyjskiego z  rządami Królestwa Pruskiego ł C*- 
smstwa Auslro-Węgierskiego dotyczące rozbiorów Polski 
zostają ze względu na ich sprzeczność z zasadą samcokre- 
klenia narodów i rewolucyjnym poczuciem prawnym na- . 
rodu rosyjskiego, który uznał niezaprzeczone praw© ma- ; 
rodu polskiego do niepodległości i. jedności, zntesśoDe ni* •. 
niejszym w sposób nieodwołalny.

przawadniessfpg Radit KoroUkifcji Lutttmych f-
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O twpół do trzeciej w  n ocy  z  25 na 26 października  
(z 7 na  8 listopada) p ow staje  p ierw szy  R ząd R a­
dziecki — Rada K om isarzy L udow ych. O publikow ana  
przez Rząd D eklaracja P raw  N arodów  R osji ogłasza
„...równość i su w erenność narodów  .prawo do
sw obodnego decydow ania o sw ym  losie”...
P ow yżej: Firagmenit dekretu  R ady K om isarzy L udo­
w ych  z dinia 29 sierpn ia  1918 ir. anulujący traktaty  
rozbiorow e Polski zaw arte przez irząd carsk i z rządam i 
N iem iec i A ustrii.

Podsumowanie trzyletniego dorobku

Obiadowała konferencja zakładowa 
PZPR Elektrowni i Placu Budowy

Plac Czerwony
M oskiew ski P lac Czerwony, K rasnaja P łoszczadź —  Marzec 1917 trak. Przed  

nic jest zw yczajnym  placem , jak ich  w ie le  w  m iastacli gm achem  M uzeum  H isto- 
i św iatow ych  m etropoliach. M oskw iczanic n ic  bez du- rycanego trw ają calodnio- 
m y nazyw ają go sercem  n ic  tylko sw ego m iasta, ale w e w iece . Z m ieniają się  
całego Z w iązku R adzieckiego. Jest to p lac —  sym bol, m ów cy, lu d zie  słuchają, 
od w ieków  św iadectw o liistorii narodu i państw a, n ie - Parę m iesięcy  później, w  
rzadko — m iejsce w ydarzeń dlań decydujących.
iMa ponad 800 la ł, licz  o- U cichnie dopiero w  1713 r.,

W ażnym  etapem  kam pa­
n ii sp raw ozdaw czo-w ybor­
czej P olsk iej Zjednoczonej 
P artii R obotniczej są zakła  
dow e kon ferencje p artyj­
ne. M obilizują podstaw ow e

dem  sił, zaangażow ania i w n iosków  oraz kontrolę
am bicji i okazją do oceny ich w ykonan ia . Tem aty
dokonań pracy partyjnej, podjęte przez zakładow ą or 

Na K onferencję, która ganizację w  okresie spra- 
odbyła s ię  27 października w ozd aw czym  dotyczyły ca- 
br., przybyli: członek S e- łoksatałtu  zagadnień  społecz 

ogniw a i w szystk ich  człon kretariatu i E gzekutyw y n o-politycznych  i gospodar- 
ków  do jeszcze pełn iejszej KW  PZPR, przew odniczą- czych E lektrow ni i P lacu  
realizacji uchw ał VII Zjaz cy W ojew ódzkiej K om isji B udow y, 
du i zadań w ytyczon ych  K ontroli Partyjnej tow . Sta O ceniając pracę poszcze- 
Przez K om itet C entralny, n is ław  Scm pruch, który gólnych POP K om itet Za- 
Treścią tych  konferencji jest członkiem  naszej za- k ładow y stw ierdził, że re- 
•są najbardziej js to tn e  d la k ładow ej organizacji partyj a lizow ały  one na ogół w la  
danego zakładu i środow is nej, z-ca kier. W ydz. E- śe iw le  /stawiane przed m -  
ka konkretne problem y spo konom icznego KW PZPR w  mi zadania. N astąpiła dal- 
łeczno-polityczne i gospo- Radom iu tow . B ogdan Misz sza rozbudow a Organizacji, 
darcze. Obok analizy  do- tal, dyrektor W ojew ódzkie która akutalnde skupia 445 
‘ychczasaw ych osiągnięć go W ydziału H andlu i U - członków  i kandydatów  w  
dyskusje dotyczą w n ik liw e  sług — tow . B ogdan B a- 10 POP E lektrow ni i P la- 
So przeglądu w szystk ich  szyński, I sekretarz. KMG cu B udow y. U partyjn ienie  
rnożliwości pogłębiania m e PZPR w  K ozienicach — załóg n ie  jest jednak zado- 
t°d pracy partyjnej, starań tow . W ładysław  Jasek, z-ca w alające, n ierów nom ierne  
hego j w szechstronnego po dyr. ZEOW —- tow . A lfons jest też rozm ieszczenie sił 
®zuikiwania w  zakładzie C zartoszew ski. partii w  poszczególnych
dróg realizacji zadań pro- Spraw ozdanie K om itetu grupach pracow niczych. Do
Aukcyjnych, zw łaszcza tych  Z akładow ego przedłożył I brze było prow adzone szko 

lore określiło  IX  P lenu m  sekretarz — tow. Julian len ie partyjne, którym  w  
y  PZPR. W ąsik. O m ów ił zagadnie- br. objęto 444 osoby, w  tym

p o k ła d o w a  K onferencja nia, jak im i —  w blisko 288 członków  i kandydatów  
, ję ty in a  w  E lektrow ni trzy letn iej kadencji — zaj PZPR. 
jjU°zien ice” i P lacu  B u- m ow ał się K om itet Zakła- K om itet Z akładow y i je 
Pam — poprzedzona kam  dow y na plenarnych posie- go E gzekutyw a na bieżąco  

sp raw ozdaw czo-w y- dzeniach i E gzekutyw a, śpo zajm ow ały realizację zadańbon
nych w  grupach partyj- 

PO P była przeglą-
sób przokązyw ania do rea - produkcyjnych i in w esty - 
lizacji podjętych uchw ał i DOKOŃCZENIE NA str. 2

ny.ch c:d 1156 irofcu, k iedy  
Władca Suzdala li z,iem 
moskłeiwisiKieh, kn iaź Jurij1 
Dołgorukij, w zn iósł tu  bu­
dow lę obronną — dreiwnią- 
ny Ikremil, którego ściany  
od stromy zachód,niej p rzy­
lega ły  do diużego p lacu  tar­
gow ego. Osada położona 
pod m uram i /twierdzy roz­
w ija  isiię, a le  w  X III w ieku  
plac targow y jetat św ia d ­
kiem  jednego  z najtragicz­
n iejszych  w ydarzeń  w  ro­
syjskiej h istorii. Z o d leg ­
łych step ów  na osadę i 
krem l uderzają hordy m on  
golsk ie — rozpoczyna się  
okres n iew oli. W drugiej 
p ołow ie X V  w iek u , po 
przepędzeniu naj eźdźców., 
nadchodzą lata. 'rozkwitu 
Rusa. Lwain ,111 /przystępuj e 
do budciwy now ych  m u ­
rów, tyim razem  ,z karmie­
nia i ceg ły . Na plaou p o ­
jaw ia s ię  teraz pięć w ież  
obronnych.

'Prawdopodobnie na po- 
cząjtku X V II (wieku plac 
przylegający d o  ścian  
kremlowisklich izaczęto n a ­
zyw ać Jkraisnaja* p łosz- 
czadź”, co  w ed łu g  obow ią­
zującego w ted y  słow nictw a  
oznaczało to  sam o co  „kra­
s i w a”, czy li p iękna. G ospo­
darze irzeczyiWiście zaczy­
nają up iększać budowlę,• 
dbać o jej estetykę. Na 
jednej z  w ież , Proiaw skłej, 
pojaw ia s ię  zegar m iejsk i 
pieriwiszy publiczny zegar  
w  R osji. P lac będzie jesz­
cze św iadk iem  n iejednego  
w ydarzania W dziejach  
Rosji, nlie jed en  raz poleje  
się itu k rew . A le  p lac tętni 
żydom , [spełnia już teraz  
reprezentacyjne, a także  
i handiciwe fu n k cje  atolicy.

kliedy to  P io tr  T przen iesie  
się do P etersburga, K rem l 
i ipiac obok n iego iwraz z 
całą M oskw ą przeżyją  je sz ­
cze pochód N apoleona, p o ­
żar i  zgliszcza. Po 36 
dniach panow ania, 3 paź­
dziernika 1813 rożku, N a­
poleon  opuści M askw ę, usi 
łując w ysad zić  przedtem  
w p ow ietrze  m ury K rem ­
la. W parę godzin, po  w y j­
ściu  okupanta m osk w ian ie  
w racają d o  siebie...

ali Teatru W ielkiego zb ie ­
ra s ię  fzw . Zgrom adzenie  
PańsitiwiCiwe, kw iat kontr­
rew olucji, z  gen. K o m iio -  
w sm  ,na czele . Na Placu  
C zerw onym  zb iera s ię  d e ­
m onstracja praw osław nego  
duchow ieństw a. Proletariat 
M oskw y odpow iada stra j­
kiem  pow szechnym .

Rodzi s ię  now a tradycja.
Późnym  w ieczorem  27 

października 1917 roku, w  
kierunku siedziby  Rady  
M oskiew skiej, gdzie m ieści 
DOKOŃCZENIE NA str. 2

I . Ż . , :
D efilada Z w ycięstw a na Placu Czerwonym .
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możemy oczekiwać 
poprawy pracy handlu ?

m m m  ■  rn ■  ■  •  O kręgowa SpółdzielniaKiedy możemy oczekiwać
my. R ozm aw iam y z k ie ­
row nikiem  zm ianow ym  
produkcji Ob. Edwardem  
Jasikiem :

•  P rodukujem y tw aro- 
, .  . gi, mleko, kefir, śm ietanę.

czasie spotkań rad- przypadki sam ow olnego, cych kobiet o podjęcie produkty przoka-
z w yborcam i, a o - , porzucenia pracy. Przy cią- pracy w  handlu.^ Pozw oli żujem y do m agazvnu. Ich  

głym  niedostatku praco- to nam  zw iększyć obsadę ri0zprowadizeniem zajm uje 
w nikćw  sklepow ych bylis- załóg sk lepow ych, a przez gi daiał handlow y  
my zm uszeni zorganizow ać to utrzym ać pracę na d w ie D ocieram y do ' działu  
pracę w . sk lep ie „Sam ot- zm iany i w  ten sposób handlow ego. K ierow nika  
niak” na jedną zm ianę. w spólnym i siłam i zlikw i- 
 ̂ Obecnie sytuacja uległa dujem y n iezadow olen ie n a-

W 
nych
becnie w  czasie kam panii 
spraw ozdaw czo - w ybor­
czej w  POP w  Elektrow ni 
„K ozienice” i P lacu B udo­
w y, nasiliły  się liczne u 
w agi o n iedbałej pracy
placów ek handlow ych na : popraw ie. U ruchom iliśm y szych k lientów , którym
Osiedlu E nergetyki w  K o- w budow nictw ie E lektro- chcem y służyć jak n ajle-
zienicach m im o, iż sieć w n i now e sklepy w  parte- piej.
handlu u legła  znacznej po- rze budynku 46, w  tym:

nabiałow e - piekarniczy, Ob. Janusz D um ania — 
„SAM ” spożyw czy, m ięsno- dyrektor W SS Oddział w  

godzin -w ęd lin iarsk i i w iinno-cu- Pionkach:
kierniczy. Sk lepy spożyw.- f  Ograniczone

praw ie. P retensje te doty­
czą przede w szystk im :

•  ograniczenia  
sprzedaży,

n ie  ma. R ozm aw iam y z 
z-cą kierow nika Ob. M arią 
Purchalą:

•  Niie ma do n a s  pre­
tensji o n ieterm inow e do­
staw y. O ile takie są, to 
kierujem y do placów ki 
STW, która nas obsługuje. 
Na zebraniach dyrekcyj- 

godziny nych z G m inną Spółdziel-
općźnionych często cze są czynne obecnie od , naszego sk lepu spo- n:ią ustalono, że w  sery

dostaw  podstaw ow ych  ar­
tyku łów  spożyw czych,

•  n iedostatecznego asor­
tym entu  w arzyw  i ow o­
ców.

godz. 5.30. P ozw oliło  to 
rozładow ać „kolejk i” w  go­
dzinach rannych.

żyw czego na O siedlu Ener- tw arde K ozienice zaopa- 
getyk i (w  paw ilonie) — to trujem y raz w  tvgodniu  
zło konieczne. Przyczyny? w e w torki (?). G atunki

Słuszne^pretensje m a- Częste ch0I10by personelu, tych seróiyr są ograniczone.
który na każdą okazję Z am ów ienia sk ładam y wją do nas k lienci o w y

Co jest te g o . przyczyną stępujące czasam i opóźm o- edstaw ,ia 'zw o ln ien ie  le - naszym  Zakładzie Obrotu 
Ł J & "  karskie. N ie m am y rezer- T ow arow ego w  K ielcach,
łanie, by 
sytuację?

zlikw idow ać tę artykułów  spożyw czych np. 
m leka, przetw orów  m lecz-

Z tym  pytaniem  zw raca- nych, czy p ieczyw a. N a- 
m y się do k ierow ników  biał z m leczarni dow ożony

w
w y sprzedaw ców . Z ko- a dostajem y to, co m ają  
nieczności sk lep  pracuje w  zapasie. Serki sm akow e

in stytucji handlow ych w  jest transportem  STW, 
K ozienicach, którzy w in n i p ieczyw o rozw ozim y trans- 
dbać o praw id łow e funk- portem  w łasnym . Trans- 
cjonow anie podległych  p la- port jest jeszcze punktem
ców ek.

O dpowiedzi 
nam:

Ob. Jan M aciąg — Wi

na jedną zm ianę. 'Staramy otrzym ujem y z Radom ia, 
się, by trw ało to jak n aj- m asło z Lipska. Staram y  
krócej. pokryć zapotrzebow a-

To sam o dotyczy sto łów - n ie  na te  artykuły, 
ki w  Św ierżach G órnych  

'M oło innM  — szczególn ie w  okresie Ob. G ustaw  Porębiak — 
u L i „  AT„c; rwa_ sezonow ych prac potow ych dyrektor W ojew ódzkiej

np. zbioru truskaw ek, zm - Spółdzieln i O grodniczejudzielili handlu. N asi k ierow cy pra­
cują już od godziny 4.00

'h v  nn czas zdążyć w a> w ykopki, k iedy  za- Radom O ddział w  K ozic- rano, by na czas zdązyc t,rudnk>ny periS,onei mUsi nicach:
ceprezes ds. handlu G m in- dow ieźć tow ar do sklepu. „ aj u
nej Spółdzieln i SCh — a i„ i zoehm-nio w ykonać te  prace. N asze • C h c ia ło b yA le i człow iek  zachoruje się u sły -

'zapotrzebow anie złożone w  szeć konkretnie, o jakie  
U rzędzie M iasta i G m iny w arzyw a i ow oce chodzi?

niektórych sk lepów  na O - tyczną, którą staram y się S S T T * sprzL daż? To
siedlu E nergetyki jest brak zlikw idow ać doraźnie. kow e - zatrudnienie, ty lko  zaw sze w  sprzedaży. To

•  G łówną przyczyną i sam ochód „naw ali”. W te- 
pracy na jedną zm ianę dy m am y sytuację kry

personelu. W K ozienicach  
w ystęp u je  duża korikuren-

K orzystając z tej okazji, 
że m ogę w ypow iedzieć się

cja na rynku pracy. Sprze- w  W aszej G azecie zakłado- 
daw cy odchodzą np. do za- w ej „B udujem y E lektrow -
kładu ceram iki 
trow ni, gdzie  
w yższe w ynagrodzenie  
bez odpow iedzialności ma

czy E lek- n ię” — zw racam  się w  
otrzym ują im ieniu Zarządu Spółdziel- 

i n i do m ieszkańców  O sied­
la E nergetyki — szczegól-

terialnej. Zdarzają się też n ie m łodych, niepracują-

Plac Czerwony
DOKOŃCZENIE ZE str. l B archłtefcturę placu i K rem - 
siię Koimliitat W ojskow o-R e-R la . Ma na to  trzy  idnd i no- 
w olucyjny, m aszeruje od-w lie. Na p lacu  wyraista ciern- 
dział czorw onogw andzistów .v noszary sześcian  z n ia w ie l-
Zbliża silę do cerk w i W a­
syla P łażennego. Tam  cze ­
ka na n ich  p ierw szy  kor­
don b iałych . Czerwono- 
gw ardziśei przeryw ają go 
i dochodzą do M uzeum  H i­
storycznego. Padają strza­
ły, g in ie  dow ódca oddzia­
łu  —  Sapumow, a le  d ten

ką, trzystopniow ą p iram i­
dą. W p ięć  la t później irząd 
radziecki podejm ie u ch w a­
lę  o budow ie n o w eg o ,'k a ­
m iennego grobow ca. P ro­
jektantem  j ego j est Szczu- 
sdew. 7 listopada 1930 ro ­
ku, iw rocznicę rew olucji, 
jednostk i W ojskowe i tniesz

kordon zostaje  przerw any, kańey sto licy  przedefilują
przed czerwana-giranatoTak polała s ię  pierw sza  

krew  rew olu cji w  M osk­
w ie. Teraz w a lk i w ybucha­
ją iw w ielu  punktach. Biali 
bronią s ię  na Krem lu. Kro 
nikarz zapisze: „Godz. 10.55 
— ostre w a lk i  na P lacu  
.Czerwonym . N asi proszą  
o pom oc. O 13.25 czerw ono-

w #m  m auzoleum , którym  
naród u czcił sw ego  najlep ­
szego syna.

iZbliża się 24 rocznica 
rew olucji — listopad 1941 
roku —  k ied y  Maslowa ży­
ła nap iętym  frontow ym  ży-

^ itsuiuu*.. y  i-- ciem- Zapadła jed nak  de-
gw ardziści zajm ują D um ę T?
i M uzeum H istoryczne, a 
3 listopada — K rem l”.

l i  m arca 1918 roku n o ­
wa w ładza -ogłasza M oskw ę  
stolicą republiki.

1 m aja 1918 roku, M os­
kw a przeżyw a pierw szą  
defiladę i  p ierw szą m an i­
festację na Placu Czerwo­
nym . O rkiestra gra M ię­
dzynarodów kę i m arsze  
rew olucyjne. Jako tierw si

cyzja o odbyciu tradyeyj 
nej defilady w ojskow ej na 
Placu Gzerwońym . Z d efi­
lady oddziały m aszerow ały  
w prost do walki.'..

W  cztery lata później na  
tym sam ym  placu odbyła 
jiię w ie lk a  defiladą z okazji 
historycznego zw ycięstw a.

7 listopada 1977 roku, iw 
60 rocznicę W ielkiej Socja­
listycznej R ew olucji P aź­
dziernikow ej oddziały w oj-

m aszerują żołna erze Ł otew - sjcow e j  .mii.i.omy mieszikań- 
skaej D yw izji strzelców  cdw  M oskw y przejdą w  
ochrona K rem la.. L en in  tradycyjny,m pochodzie  
obserw uje m anifestację z p jac c ZQI-|Wony. W ie-
m uru krem low sk iego . o - czorem  po,kaz .ogni satucz- 
tem  zejdzie na  doi, w y g ło -  nyck przyciągnie oieka- 
si przem ów ien ie z u staw io- w  T him y ludiZ* _  jak  
nej na p lacu  m ów nicy. zaw sze —  przyjdą na plac

, .  i  w  cen trum  sto licy , rozejdą
S tyczeń  19-4. A rch ite  t ipóźnym  w ieczorem .

A. Szczusiew  otrzym uje p K roniki m iasta , K rem la i 
lecen ie  by natychmaas, p jacu zanotują i ten  fakt. 
przystąpić do  zaprojekto­
w ania i  budow y m auzo­
leum  — grobow ca, w  k tó - mgr Julian  P . Orliński 
rym  spoczn ie cia ło  zm arłe­
go iwodza rew olucji. Z ale- Źródło: „Nasza gław naja  
cenie brzmi: ma być proste płoszczadź” Izdatieistowo pe 
i w sp an ia łe  jednocześnie, liticzeskoj litierattury, M os- 
powinino- s ię  w p isyw ać w  kw a 1966 r.

w  malyra stopniu jest za- fakt, że w czesne n ow alie  
łatw iane. Ludzie w yb iera- docierają do nas z opóź- 
ją sobie pracę. N ajczęściej mieniem, czasam i są  zw ięd - 
poza handlem . n ięte  i o to mogą m ieć do

•  W działalności zaćpa- nas kupujący pretensję, 
trzenia jednego sk lepu spo- N iestety  n ie m am y w  po- 
żyw czego w  K ozienicach bliżu ogrodnictwa, 
stosujem y w iększą opera- O becnie w  sprzedaży  
tyw ność dow ożąc część znajdują się w szystk ie  w a-  
artykulów  w łasnym  trans- rzyw a i ow oce gatunków  
portem  z Pionek. A rtykuły jesiennych. W późniejszym  
nabiałow e i p ieczyw o do- okresie w prow adzim y do
starczają dostaw cy z K o­
zienic: m leczarnia i p ie ­
karnia GS. Niestety., zda­
rzają się dostaw y nieter-

sprzedaży zim ow e odm ia­
ny ow otów . W naszych  
punktach skupu w  M agnu­
szew ie. Zajezierzu czy w

m inow e. In terw eniujem y w  W ysokim  K ole posiadam y  
jednostkach nadrzędnych, pełny  asortym ent w arzyw  
Odbyw ają się narady, sp o - i ow oców . Szczególnie do- 
rządzam y harm onogram y, rodne ziem niaki, kapustę, 
Transport jest słabvm  buraki ćw ik łow e, seler, 
ogniw em  w  pracy handlu, pory oraz ow oce w vboru
O czekujem y popraw y pra­
cy transportu, tym  bar­
dziej, że maimy takie za ­
pew nien ia  z tych in sty tu ­
c ji.

„ekst-ra” i p ierw szego ga­
tunku. Zapraszam y do 
w spółpracy Rady Zakłado­
w e i S łużbv Socjalne za-
DOKOŃCZENIE NA str. 3

- - -

Komitet za k ł. P ZP R  elektrowni 
„K o zie n ic e " i Placu Budowy

E gzekutyw a K om itetu Zakładow ego:
JU LIA N  W Ą SIK  — I sekretarz KZ PZPR  
W ŁADYSŁAW  K A SJA N IU K  — sekretarz orga­

n izacyjny KZ, dyspozytor W ydziału N aw ęglan ia  i 
Transportu.

PIOTR D RZEW lNSK I — sekretarz ekonom iczny  
KZ, k ierow nik  D ziału A dm inistracyjno-B ytow ego  
E lektrow ni

ZBIGNIEW  SZCZEPAŃSKI — sekretarz propa­
gandy, specja lista  d/s bhp „B eton-S ta l”

JACEK DREZEW SKI — członek E gzekutyw y, 
kierow nik  W ydziału R em ontów
EUGENIUSZ ISK RA  — członek E gzekutyw y, prze­
w odniczący ZZ ZSM P E lektrow ni, obchodow y b lo­
ku

EUGENIUSZ PERZYNA — członek E gzekutyw y, 
m istrz O dcinka Pom ocniczego „E nergom onlaż-Półn”.

Członkow e K om itetu  Zakładow ego:
KAZIMIERZ BARTAL
ANDRZEJ BARTOSZEW ICZ — z-ca dyr. G ene­

ralnego W ykonaw stw a d/s koordynacji 
ADAM  BIA ŁY  — dyrektor naczelny E lektrow ni 

„K ozienice”
EUGENIUSZ BRODOW SKI — robotnik „Hydro- 

centrum ”
STEFAN CZAPLICKI — operator ladow arko- 

-zw alow arki, W ydz. N aw ęglan ia  i Transportu E lek­
trow ni

JOZEF JA N A S Z E K , — m istrz W ydziału R em on­
tów  E lektrow ni 

M IECZYSŁAW  KOZŁOW SKI — brygadzista  
W SK „B eton-S ta l”

GENOWEFA K RAKOW SK A — laborant W ydz. 
K ontroli E ksploatacji E lektrow ni „K ozienice” 

STAN ISŁAW  KREKORA — obchodow y urządzeń  
odpopiclania, W ydział Ruchu E lektrow ni 

TADEUSZ M ICHALAK — m istrz W ydziału Re­
m ontów  E lektrow ni 

FRANCISZEK OLSZAK — m istrz, „Energom on- 
taż-P ółn .”

KAZIMIERZ PAN EK  — mistrz, W ydz. K ontroli 
E ksploatacji

JERZY PIOTROW SKI — kierow nik  Odcinka M a­
szynow ego „Energom ontaż”

KRZYSZTOF SIERAJEW SK I —
ZYGM UNT SM YL — brygadzista, „Elektrobudo- 

w a”
SYLW ESTER U M IASTO W SK I _  brygadzista  

zbrojarzy, „B eton -S ta l”
W IESŁAW  W ARZOCHA — sekretarz Rady Za­

kładow ej E lektrow ni

Zakładow a K om isja R ew izyjna:
ANDRZEJ K ULPA — przew odniczący, dyżurny  

inżynier Ruchu E lektrow ni 
GRZEGORZ TRZPIL — z-ca przew odniczącego, 

kierow nik  Oddziału T elekom unikacji 
BOŻENA KARW OW SKA — sekretarz, kierownik' 

sekcji księgow ości E lektrow ni 
ZBIGNIEW  BIAŁEK — spaw acz „B eton-S ta l” 
HENRYK GĄSIO RO W SKI —
MIECZYSŁAW KORDECKI — konserw ator, W y­

dział R em ontów  E lektrow ni 
JU LIA N  OR LIŃ SK I — kierow nik  W ydziału In ­

w estycji N ieprzem ysłow ych  E lektrow ni „K ozienice” 
EUGENIUSZ PO D O LSK I —  dyspozytor W ydz. 

N aw ęglan ia  i Transportu E lektrow ni

Obradowała konferencja za k ł. PZPR  Elektrowni
DOKOŃCZENIE ZE str. 1 w ej organizacji partyjnej przeglądem  m ożliw ości ma sek w en ln e egzekw ow anie
cyjnych, dokonując sy ste- na najbliższą kadencję. ksym alnego pom nożenia do realizacji podjętych uchw ał
m atycznych ocen i analiz Inform ację z realizacji robku z jakim  załogi E- i w n iosk ów  i w zm ocnien ie  
w ykonania  zadań gospodar zadań eksp loatacyjnych  i lek trow ni i P lacu B udow y kontro li w ykonyw ania pro
czych, ze szczególnym  u w - in w estycyjn ych  przedsta- pow itają  II K rajow ą K on- gram ów  opracow anych w
zględnien iem  robót III eta - w ił dyrektor E lektrow ni ferencję Partyjną. Na szcze 7a;k}nHnoh 
pu budow y E lektrow ni. mgr inż. A dam  B iały . gó ln ą  uw agę zasługują w  FP7Pknfvwv

M ając na uw adze trudnoś E lektrow nia „K ozienice” spraw y ekonom icznego go- KnmiiPti, 
ci w yn ik łe  przy realizacji w  okrasie 3 flart pracy folo- spodarow ania, organizacji
tpęfn 7adania K'irvm?tp+ Vs\- Vrvw 8X9.inin M W  niciatroła rł-riołalnnćoi ir1d/vnr/-»_ ' * lipi UCn prZGKtlZai

'podziękowanie za dotych-tego zadania K om itet Za- k ów  8 X 2010 MW osiągała pracy, działalności ideow o-
k ładow y w ystąp ił z in icja - najlepsze w yn ik i eksp loa- -w ychow aw czej, spraw  so-
ty w ą  organizow ania w y - tacyjfae iw kraju. Na szcze- cja lnych  itp. W ielogodzin- n fw n v śh i< X T £  w v
jazdow ych posiedzeń Sekre gólną uw agę zasługuje w y  na dyskusja to m ateriał r -Z. '
tariatu KW PZPR w  Rado- soka dyspozycyjność b lo- tak obszerny, że tem atom  konyw aniu  dalszych, jesz-
m iu z udziałem  zairitere- ków  energetycznych i sy - w  niej poruszonym  pośw ię c z%- i ik łn ^ w -
sow anych m inistrów , przed Stem atyczny w zrost oszczę cim y oddzielne publikacje p ? ™  n rw ram
sta w ic ie ii zjednoczeń i za- dnośei paliw a na jednostkę (w  dzisiejszym  num erze K  - ,  nw a m „ • f ;  „
kładów  kooperujących.. produkcji. przedstaw iam y pierw sze a ?iaI£!P1i' Zjaiuaaowej ur„a

W spraw ozdaniu znalazły W i f  uw agi poświ(?cił artykuły  z tego cyk lu  n.t. n i^ K o z S ć f e ” ?  p £ S X -  
odbicie spraw y dyscyp liny tow . A dam  B iały zagad.  gospodarki m ateria łow ej, “ 0w y  n f  ^ t a  1978-1979

p a r th 111pracy z™ m łodzieżą nienio,m w arunków  Pracy> ̂ ie to  handhń kozien ic- dokonała w yboru K om itetupartu, pracy z m lodziezą w arunków  socja ln o-b yto - k ieg °  handlu). Z akładow ego PZPR, i Za-
w ych  załogi, w prow adza- Podsum ow ując dyskusję k ładow ej K om isji R ew izyj

Z dokonanej oceny prze- n iu  now ych m etod organi- tow . S tan isław  Sem pruch nej.
biegu kam pąnii spraw oz- zacji pracy i rozw iązań te - podkreślił że jej atm osfe-
daw czo-w yborczej w ynika, chnicznych. O m ów ił także ra św iadczy o dobrym  zro# Na p ierw szym  plenarnym  
że zebrania zarów no w  n iektóre aspekty now ej zum ieniu dla m anew ru go posiedzen iu  now o w ybrany  
grupach partyjnych jak i strateg ii budow y b loków  spodarczego jaki został K om itet Zakładow y doko- 
poszczegółnych POP dobrze 2X 600 MW, w ynikającej z przeprow adzony w  naszym  n a ł w yboru członków  E- 
były przygotow ane przez m anew ru gospodarczego. kraju  dla skutecznego roz- gzek u tyw y i sekretarzy, 
egzekutyw y i sekretarzy. Problem  ten rozw inął w  w oju  społeczno-gospodar- P ierw szym  sekretarzem  
O pracow ane zostały kon- sw ym  w ystąp ien iu  z-ca dyr. czego. Tow. Sem pruch, pod K om itetu  Z akładow ego  
kretn e program y działania, Gen. W ykonaw stw a — mgr kreślając dodatni b ilans PZPR w ybrany został po-, 
przyjęto w niosk i zm ierza- m ż- A ndrzej B artoszew icz dokonań m inionej kadencji, n ow n ie  tow . Julian  W ąsik, 
jące do dalszego uspraw - obszern ie om aw iając udział w yraził nadzieję, że n ow o który  w  serd eczn y ch ’ sło- 
niania pracy POP i grup O znaczenie przedsiębiorstw  w ybrane w ładze p artyjne w ach  podziękow ał za ten  
partyjnych. W yłonione w w ykon aw czych  dla przebie kontynuow ać będą a k tyw - dowód uznania i zaufania, 
czasie dyskusji słuszne Su budow y. ną d zia ła lność na rzecz P odkreślił przy tym , że ja-
w niosk i i propozycje u w - R zeczow a dyskusja, w  pełnego w ykorzystan ia  re - k ość  pracy partyjnej załe- 
zględnione zostaną w  pro- której głos zabrało k ilk u - zerw . W arunkiem  pow odze ży od aktyw ności w szyst- 
gram ie działania zakłado- nastu  m ów ców  stała się n ia tych  poczynań jest k on  k ich  członków  Organizacji,

„ jS u d u je m tf  G le h ł r o w t t ię , ‘ 3

Przy redakcyjnym słoie — sprawy młodzieżyiKampania spraw ozdaw ­
czo-w yborcza ZSM P przy­
n iosła  znaczną ak tyw iza ­
cję m łodzieży P lacu B udo­
w y. K orzystając z tej a t­
m osfery, na gorąco po Kon  
ferencji Z akładow ej prze­
prow adziliśm y rozm ow ę na 
tem at k ierunk ów  działania
m łodzieżow ej organizacji w  m i pracow nikam i przynio- okazję do poinform ow ania sytuację w  B azie Sprzętu k ierow nictw a przedsię-
najbliższym  okresie. B yło sły  w  ostatn im  okresie T i- go o m ożliw ościach pracy zgodziła się z propozycją biorstw  przyjdą nam  z po

zatw ierdzeniem  czebny w zrost organizacji, w  ZSMP. połączenia obu kół „B eton- m ocą w  organizow aniu
Jak tę tendencję utrzy- EW A LETKIEWICZ: Po- S ta lu ” w  jeden organizm , różnych form  w ypoczynku

„ O t r z y m a ć "  z n a c z y  wypracować
to przed 
planów  pracy kół.

zdobytą w iedzę przekazy­
w ać będą na zebraniach. 
Jeśli zebrania będą staran­
n ie  przygotow ane, p ośw ię- 

x  eone konkretnym  spraw om , 
m ożna będzie tego dokonać 
bez nadm iernego w yd łu że­
n ia czasu trw ania posiedzę  
nia. To jedyny sposób, aby  
szkolen iem  objąć dojeżdża  
j^cych

STA N ISŁA W  SK AŁBAN: 
W organizacji m łodzieżo-

W dysk usji uczestniczyli: mać?
M ieczysław  K ozłow ski
sekretarz POP w

trzeba prow adzenia tego RED.: Czy są  czynione Od długiego czasu żab ie- w.e  ̂ pracow ałem  poprzed­
nio na teren ie Szczecina i 
NRD. D ośw iadczenie pod-

HA LIN A  JABŁO Ń SK A : typu rozm ów w ydaje m i się starania o to, aby ludzi w  gam  o zorganizow anie bi
--------------   „B eton- N ie w szyscy m łodzi zgła- n iekw estionow ana. S taw ia- w ieku  organizacyjnym  w aków  w  sezonie letnim .
S ta lu ”, przew odnicząca Za szają się do nas ze sw y - m y n ie  ty lk o  na ilość, ale przekazyw ała do P artii or Chcem y naw iązać kontakt pow iada mi, że bardzo ko

rządu Z akładow ego ZSMP m i problem am i. D ział Z a- g łów nie na jakość naszych ganizacja m łodzieżow a. To z LOK w  celu  w yp ożyczę- rzy-s*;ria l e st w spółpraca z
— Ewa L cik iew icz, oraz trudnienia n ie chce w pro- szeregów . W trakcie roz- dodatkow a szansa w zrostu n ia  zim ow ego sprzętu spor m łodzieżą innych zakła- 
Haltna Jabłońska i Ewa w adzać do k arły  obiego- m ów , prow adzonych na prestiżu kół ZSM P i im - tow ego. W najb liższym  cza dow . M oglibyśm y i my w y
P aw łow ska reprezentujące w ej rubryki ZSMP —• _cho w zór tych  jak ie przepro- puls d'o sum iennej pracy sie Zarząd Z akładow y p ie n ią c  dośw iadczenia z
Koło ZSMP „B eton-S ta l”, dzi o m aksym alne skrócę- w adza Partia, u jaw nim y w  organizacji. ZSMP obejm uje patrona- bratnim i organizacjam i np.
M arian Józefow icz, Zofia n ie  form alności zw iązanych ludzii w artościow ych , ta- EWA LETKIEWICZ: Do- tem  działalność K lubu „H a w  Rad°m iu, czy z m łodzie

z przyjęciem  do pracy. kich, którzy chcą a k ty w - tychczas nasze koła  n ie  d es” w  Św ierżach. W K o- FDJ pracującą na ener-
MIECZYSŁAW KO- n ie  pracow ać w  organiza- mają praw a rekom endacji, zien icach  p ow sta je K lub §e ŷTtj™ycjł1 budow ach NRD.

Energo- ZŁOWSKI: Spraw ę można cji. w  ch w ili obecnej Zarząd Zarządu M iejsko-G m innego RED.: To chyba k w estia
uprościć. Przecież w  „Be- ZOFIA KOPEĆ: T akie Zakładow y czynii starania ZSMP. L okal na K lub prze Przyszłości, okrzepnięcia or

K opeć, Stan isław  Skalban, 
A gnieszka Sobieraj i W ie­
sław  Ż ulew ski z
m ontażu”.

ganizacji na  naszej budo­
w ie. Chyba korzystne by­
łoby naw iązanie w spółpra­
cy z ZZ ZSM P E lektrow ni 
„K ozienice”, który sw ego

R edakcję reprezentow ali: ton -S ta lu ” w  Zatrudnieniu rozm ow y przeprow adził u o przyznanie takich upraw każe E lektrow nia. Przepro
Lidia C zajkowska i R y- pracują członkow ie Koła. nas były przew odniczący nień Kołu OHP. w adzono już w  tej spra-

‘ szard Glapa. K ażdy z nich m a m ożli- Koła Z. Pęksyk, przedsta- AG N IESZK A  SOBIERAJ: w ie rozm ow y w stęp n e. La-
REDAKCJA: W iadomo, w ość i obow iązek zająć się w ił nam  ce le  i zadania or- Skoro już m owa. o presti- da dzień podpisana zosta-

że w  okresie ubiegłej ka- spraw am i m łodego pracow  ganizacji, obow iązki człon- żu dodam, że chcem y zys- n ie  w  tej spraw ie um ow a. .
dencji organizacja m łodzie- nika, zainteresow ać się tym  ków .. W w yn ik u  tego zło- k a ć ' uznanie pracą na bu- L iczym y w ięc, że będzie- czasu działa ł bardzo pręz-
żow a na P lacu B udow y n ie  co będzie on robił na bu- żyłam  deklarację i podję- dciw.ie. W e w rześn iu  zor- my m ogli i tam  czuć się O rganizacja n a  budo-
pracow ała tak, jakby n a le- dow ie. Jest w ięc  okazja do łam  pracę w  organizacji, gan iżow aliśm y w  „Energo- w spółgospodarzam i. Chce- w 'e, n *e ma n P- dosw iad-
żało tego  oczekiw ać. Często zaznajomienlia się z jego EWA PAW ŁOW SKA: D o m ontażu” czyn produkcyj- my, aby K lub był n ie  ty ł-  czeb ,w  zakresie w spółza- 
m ieliśm y m ożność obser- dotychczasow ą działalnością datfcowo, po w ygospodaro- ny. Tego typ u  in icjatyw y ko m iejscem  spotkań przy w odn,ietwa m łodzieżow ego,
w ow ać, że pracuje sam  Za i pokazania now o przyjm o wandu kącika ZSM P w  n o- będziem y kontynuow ać, kaw ie, ale żeby prow adzo- FASM -u.
rząd, w ie lu  w artościow ych  w anem u m ożliw ości dalszej w ej _ sto łów ce i budynku uw zględn iliśm y tio w  p la - na w  nim  działalność przy ST A N ISŁ A W  SK A ŁBA N :
m łodych ludzi n ie  m iało pracy. adm inistracyjnym , będzie- n ie  pracy na IV kw artał, ciągała  m łodzież z całego Takie w spółzaw odnictw p
kontaktu z organizacją, W IESŁAW  ŻULEWSKI: m y zam ieszczać w szystk ie  W p rzedsięb iorstw ie tw e - m iasta. Podjęliśm y stara- chcem y w łaśn ie  rozw inąć,
n ie  znało przew odniczą- W „Energom ontażu” roz- inform acje na tem at aktu- rzy to doibry k lim at dla n ia o utw orzen ie kam eral- ^  „Energom ontażu” była
cych kół. Czy zastanaw ia- w iązaliśm y tę kw estię, 
liście  się na zebraniach jak Przew odnicząca Koła pra- 
tę  sytuację zm ienić? P rze- cuje w  narzędziow ni. Ma 
prow adzenie o tw artych  ze- w ięc kontakt z każdym , 
brań i rozm ow y z  m łody- kto zgłasza się do pracy i

W poszukiwaniu rezerw 
Gospodarskim okiem

G ospodarczej szkodliw oś- w id łow ość gospodarow ania  
ci grom adzenia nadm ier- m ateria łam i — spraw ę u- 
ny.ch zapasów  m ateria ło- dało się sfinalizow ać. Rur- 
w ych  n ie  trzeba dziś n iko ki zostaną upłynnione ża­
rnu udow adniać. W ch w ili kładom  w spółpracującym  z 
obecnej przekroczenie nor- naszą budową, 
m atyw u zapasów  w  B azie Z czterech kotłów  pozosta- 
M ateriałow ej „B eton-S ta- łych  ze starej kotłow ni je- 
lu ” w yn osi Ok. 7 m in zł. den  — ze w zględu  na stan  
Z prośbą o n aśw ietlen ie  techniczny został _ skasow a  
jak do tego doszło zw róci- ny, jeden zakupiła sp oi­
liśm y się do z-cy  dyr. Gen. dzielnia, dw a przeznaczono 
W yk. d/s środków  produk- dla now o otw ieranych bu- 
cji mgr inż. T adeusza W iś- dów. Sprzedano dla G S-u  
niew skiego. ościeżn icę m etalow e, które

— Jeszcze 3 m iesiące te- po zm ianach projektow ych  
mu zapasy ponadnorm a- n ie  były potrzebne na bu- 
tyw n e w yn osiły  24 m in zł. dow ie.
N ie był to jednak w yn ik  O drębnym  zagadnieniem  
źle pojętej przezorności — jest zagospodarow yw anie  
relacjonuje nasz rozm ów - odpadów. P olskie blachy  
ca. Z aham ow anie postępu trapezow e przychodzą w  
robót na budow ie spow odo trzech  w ym iarach — dłu- 
w ało, że sp ływ ające — zgod gości: 5 m, 3,5 m i 2,5 m. 
nic z harm onogram em  do- W ysokość budynku głów ne  
staw  — niezbędne m ateria- go w ym agała  ich przycina  
ły  trzeba było um ieścić w  nia. N ieprzydatne do ob- 
m agazynie. O tw arcie fron- szyw ki budynku kaw ałki 
tu robót na dachu rpaszy- blach w yk orzystyw ane są 
now ni spow odow ało szybki do budow y zaplecza w yko- 
sp ływ  płyt korytkow ych i nyw anych przez „Termo- 
z w ełn y  m ineralnej. In ten- kor”.
syw n e zam ykanie kotłow ni Projekt rurociągu prze- 
bloku IX  pozw oliło  na prze prow adzonego do szklarni 
kazanie na budow ę blachy w  R yczyw ole przew idyw ał 
trapezow ej ocynkow anej, budew ę drogi z pełnow ar- 
szw edzkiej blachy pow ie-' tościow ego tłucznia przy e- 
kanej, v itrio litu . Roboty stakadzie. Droga — z ini- 
m urarskie —  podjęte na c ja tyw y  „B eton-S ta lu” — 
czopuchu — pochłaniają została w ykonana w  całoś- 
duże ilości, podw yższonej ci z odpadów  poprodukcyj 
jakości, cegły. Do końca ro nych ZBK. P ozw oliło  to na 
ku w budow ane zostanie zaoszczędzepie 19 tys. m3 
150 tys. szt. w artościow ego  i poszukiiwa

Z am ontow ane w  tym  o- nego m ateriału  jakim  jest 
k resie  urządzenia i w yp o- tłuczeń, 
sażen ie  stołów ki zm niejszy Dla patrzeb budow y E- 
ło „stan posiadania m aga- ig^trow ni w ykorzystano 100 
zynu o 3 m in  zł. tQn stad  ST B używ a-

N iepokojący w zrost za- nej do produkcji szyn . 0 - 
oasow  zm usił nas d ° szcze kazało si że t tej

P«Z! S ZOWama ^ a li  nieudany, ze w zg lę-gospodarce m a- du  na param etry żądane
k-wpntn eJT ? k onse- przy pr0dukcji SZyn, sta - 
w ir l7 i} 0 działanie . dopro- now i p ełnow artościow y ma

" 7 krycia 1 za- teriał do robót zbrojar- gospodarow am a zapasów  s k jck

zbędnjch . L istę podobnych *przed-
Przed dw om a laty  na bu sięw zięć  m ożna by znacz- 

dow ę trafiła  om yłkow o nie rozszerzyć. Św iadczy o- 
przesyłka rurek z BO M iS- na o m ądrym , gospodars- 
-u nieprzydatnych na bu- kim  pojm ow aniu zagadnień  
dow ie. N adaw ca odm ów ił efek tyw ności gospodarow a- 
przyjęcia  zwrotu. Spraw a nia. Podane przykłady do- 
oparła s ię .o  arbitraż, a de- tyczy ły  g łów nie gospodar- 
Pozyt w artości 600 tys. zł ki m agazynow ej. Problem a  
znajdow ał sib na stan ie m i rezerw  m ateriałow ych  
rhagazynu. O becnie — w  na budowidr zajm iem y się 
klim acie uczulenia na p ra- w  najbliższych num erach.

alnych spraw, jakim i zaj- naszej działalności, zjednu- nego zespołu m uzycznego ta spraw a poruszana na 
m uje się organizacja. je n ow ych  członków . — kolega, który ukończył zebraniach.

RED.: Sądzim y, że su- M A RIA N  JÓZEFOWICZ: konserw atorium  w yraził EWA LETKIEWICZ: K ie  
gestywm ie przedstaw iona, Ja sam  trafiłem  do orga- zgodę na  zajęciie się jego rów nik Zespołu Budów  
rzetelna inform acja ma du n izacji w  ta k i sposób. Spot pracą. S ięgn iem y też do inż- K azim ierz D ziełak  bar 
że znaczenie dla rozbudo- kalem  na budow ie k o le- pom ocy fachow ców  z D o- ńzo życzliw ie  ustosunkow ał 
w y organizacji. W ielokrot- gów  pracujących  w  czynie mu K ultury. To zresztą tych  propozycji. Kol.
n ie  w  ubiegłym  okresie sta społecznym  i bardzo m i się dalsze zagadnienia. W tej Jan Sądej w  „Energom on- 
raliśm y się o powiołanie to podobało. P otem  zosta- ch w ili n a jw ażn iejsze jest tażu zobow iązał się zająć  
K lubu M łodych K orespon- łem  zaproszony na  ogn is- przekazanie lokalu, bo trze tą spraw ą na roboczo. Co 
dentów , oferując szpalty ko organizow ane przez k o - ba jeszcze rozw iązać spra- FASM  — dyskutow a- 
gazety. M im o .zachęt i  gw a ło „Energom ontażu” i zo- w ę w yposażenia. liśm y na ten tem at i m ię-
rancji pom ocy do tego je-) baczyłem , że przyjem nie dzy sobą i w  ZMG ZSMP.
dnak n ie  doszło. Czy te - jest w spóln ie s ię  baw ić i RED.: Sądzim y, że w  klu Chyba nam  ta  akcja się  n ie  
raz zechcecie się ponow nie pracow ać. bach m ożna by prow adzić uda ze w zględu  na dużą
zająć tą spraw ą? AGNIESZK A SOBIERAJ: działa lność szkolen iow ą w  flu k tuację kadr. U czestn i-

EWA LETKIEWICZ: Przy W naszych  zam ierzeniach c iekaw ych  form ach, w zb o- cząc w  tw orzeniu  FASM  
niosłdby to .nam  dużą ko- mam y zorganizow anie do- gacić w yk ład  o film y, prze każdy posiada kartę pra- 
rzyść. Przypom nim y o tym  brej rozryw ki — w ieczór- źrocza... cy. Jak zrekom pensow ać
na najbliższych zebraniach nic, w ieczorków  tanecz- EWA LETKIEWICZ: Pro m u udział w  pracach w  
i jeżeli znajdą s ię  chętn i nych. Może — „w spólnie z ponow ałam , abyśm y szko- ch w ili odejścia czy od d e- 
przedstaw im y ich kandy- kolegam i z innych kół — len ia  prow adzili m etodą legow ania na inną budowę?  
datury do K lubu. uda nam  się zorganizow ać sem inaryjną, sam i — przy H A LIN A  JABŁOŃSKA:

RED.: Na d zisiejszym  m łodzieżow ą zabaw ę sy l- w spółpracy lektorów  — Taiką kartę m ógłby zabie-
spotkaniu zabrakło repre- w estrow ą. przygotow ując itamaty. Od rać do innego koła.
zentamtów w szystk ich  kół, EWA LETKIEWICZ: N ie października w  K om itecie EWA LETKIEWICZ: Wy 
w  tym  także z Bazy Sprzę m ając odpow iednich śród- MG PZPR prow adzone bę- daje m i się, że pieniądze  
tu gdzie K oło liczy obec- ków  nastaw iam y się na dzie szkolen ie polityczne, pow inny zostać na koncie  
nie 4 członków , chociaż działalność rozryw kow ą i członkow ie naszej organi- koła, którego Zarząd za­
pracuje tam  dużo m łodzie- rekreacyjną n ie w ym agają zacjii będą brać w  nim  u- w iera ł um ow ę o  pracę w  
ży. cą w ielk ich  funduszy — jak dział. N ie rezygnujem y je - ram ach FASM  i to bez

MIECZYSŁAW  KO- ogniska, czy dyskoteki. Do dnak ze szkolenia w ew nątrz w zględu  na to czy człon- 
ZŁOWSKI: W ypada uzu- tychczas m łodzi w  zn iko- kół i tu klub u ła tw iłby  k ow ie odchodzą czy skład  
pełnić, że w ie lu  z nich  w  m ym  stopniu korzystali z nam  jego prow adzenie bez Zarządu się zm ienia. Posia  
wiieku poniżej 30 lat zgła- w yjazdów  na obozy czy odryw ania m łodzieży od danie karty pracy n ie  jest 
sza sw e kandydatury do w ycieczk i. Zdajem y sob ie pracy zaw odow ej. Na szko rów noznaczne z posiada- 
Partii, czyli chce pnowa- .sprawę, że jeśli potrafim y len ia  k ierujem y w  p ierw - n iem  indyw idu alnego  kon- 
dzić działalność p o lityczn ą podnieść autorytet naszej szej kolejności członków  ta.
i społeczną. POP analizując organizacji rzetelną pracą, zarządów  kół. Sądzę, że  DOKOŃCZENIE NA str. 4

Kiedy możemy oczekiwać poprawy pracy handlu 1
DOKOŃCZENIE ZE str. 2 dąży m leka i p ieczyw a już D użym  n iedow ładem  or- m ów ień  sklepu? Po c.o te 
kładów  pracy, by dobrze w e w czesnych  godzinach ganizacyjnym  w  pracy zbiorcze faktury w  hurcie
zaopatrzyć na zim ę sw oich  przedpołudniowych?  
pracow ników  w  te  poszu- A  to pow tarza się  
kiw ane artykuły . dziennie.

L iczym y się z tym , że D laczego jesteśm y ska- 
już od w iosny  przyszłego zani np. na jeden gatunek
roku sytuacja u legn ie zde- chleba a 6 zł? Czy po to
cydow anej popraw ie, k ie- w ybudow ano now oczesną "5Zow n e "są“'d o sta w y  do-
dy „ruszy” kom bm at piekarnię? Czy Zarząd G S źng *amóvvic„ia i„ -
szk lam iow y w  R yczyw ole, zna tak ie  gatunki chleba tcrw cncyjne kt6re należy w ują
n s7.erokim n sn r.v -,vn cr . lak: m leczny, eraham . le - adzić od zaraz. : £

handlu jest także to, że utrudniające dostaw ę do 
co- nie stosuje się dostaw  w  w szystk ich  sk lepów  zbio- 

godzinach popołudniow ych, rowo? Jakaż to rezerw a  
A w  sytuacji O siedla, któ- czasow a tkw i w  tym  n ie-  
re zam ieszkuje 7 tysięcy  dow ładzie organizacyjnym  
osób, czyli połow a m iesz- i biurokratycznym !
kańcć.w K ozienic — n ie- T- . , . , , .(Kupujący sto ją  w  k o le j­

kach. Spieszą się . D ener-

o szerokim  asortym encie jak: m leczny, graham, le  
now alijek , k tóre w  św ie - cytal, żytn i na m iodzie, 
żym  stan ie znajdą się na b łonw it i inne? zarów no przez G m inną  

Spółdzieln ię jak i Zakład
I m ają rację! I tę rację 

o ironio w spaniałom yśln ie
naszych stołach przez ca- P odejrzew am y ponadto, M leczarski.’ * Przeżytkiem  Przyznaje k ierow nictw o k o- 
ły  rok. że k ierow nictw o jednostek  jest dostaw a to'warów spo- zien ick iego handlu. Jest to
R ozm aw iał nasz korespon- handlow ych w  K ozienicach żyw czych do sk lepów  raz najw yższy stopień  dżentel- 

d ent J. P. O rliński nie posiada pełnej znajo- na 10 dni. Oznacza to że m eństw a i kurtuazji han- 
. . . m ości sytu acji zaopatrzę- 0 ile  dany artykuł zo’sta- dlow ej.

T yle nasi rozm ow cy A niow ej placów ek d etalicz- nje sprzedany w  ciągu 5
I to  w szystk ich  (jni — na kolejną dosta- ^'.e naszą spraw ą jestoto kom entarz od R edak- nych.

CJ*: branż. w ę sk lep ” czeka” "następne ustalanie w innych  zaist-
N asu w a się pytanie — - dni : stad r.kr„sow v n ia leJ sytuacji. M am y jed-

jak jest tak  dobrze — to A przyczyny są  proste. “ u , nak praw o dom agać się,
skąd te  pretensje? D etal zam aw ia ograniczo- hrak np. mąki, cukru, soli, by oddaw ane do dyspozy-

ne ilości m leka i p ieczy- m ały asortym ent herbaty, cji handlu now e, w ie lom i-
Twierdzenifc?, że tylko w a ,' gdyż zw roty obciążają kcnserw 4 rybnych i innych bonow ej w artości pow ierz-

brak sprzedaw ców  i k ło - sprzedaw ców . N ie ma ko-- artyk u łów  I kto to tak chnie handlaw e były w  
poty transportow e rodzą ordynacji - godzin pracy . ' pełn i w ykorzystane »i słu -
pretensje do działa lności tych p laców ek. Gdy np. hanaiuje proszę handlów - zy}y  sp ołeczeństw u zgodnie
handlu — jest co najm niej n ieczynne są 2 sklepy, a cow? A lbo w eźm y sposób z przeznaczeniem ,
nieporozum ieniem . N ie tu pozostałe n ie zw iększą na dostaw y tow arów  do sk le-
jest pies pogrzebany. ten dzień zam ów ień — po- 6w  G d . gi r,odziaia Pora najw yższa, by han-

łow a m ieszkańców  O sied- ' . . dlow a koordynacja bran-
Pytam y się, d laczego na- la nie zaopatrzy się w  dobra praktyka pojem ni- żowa była  z  ca łą  sitanow-

gm innie brakuje w  sprze- podstaw ow e artykuły. kow ania tow arów  w g  za- czością przestrzegana.



4 „Tjudujetntt G leU tro w n ię"

Najcenniejszy lek du W ojew ódzkiego PCK. n ie  opracow anych broszurPanuje w  społeczeństw ie  
przekonanie, że honorow i 
daw cy krwi* to Judzie
o . w ysok ich  w alorach m o­
ralnych. Otacza ich  ser - jr  . wódizitiwie is tn ie je  jeszcze czasopism ach „Żyjm y D łu-
deczna w dzięczność i cześć k m v io d a w c a  o t r z y m u j e  .p o  oddaniu 1500 m i — dfeiemy Obchodzić Dni H o- w ie łe  „białych p lam ”, n a - żej” oraz „P ielęgniarka  
społeczeństw a. „Brązową Odznakę Homo- Srebrną, 3000 m l -  Z łotą, norow ego D aw cy K rwi. ta™’ ® j f e  działa^  i P ołożna”.

Isłtiniejący przy E lek- roWy K rw iodaw ca K rw i”. K rw iodaw ca, który hoino- Z itej Okazji p rzedstaw ia- f  ^  z ?P1C"
trowini Klub H onorow ych y j  ciągu następnych  lat raw o odidał 6000 m l otrzy- m y {pionierów naszego Klutbu z  ramaettiaa
D aw ców  K rw i zrzesza lu -  ,  , - .... . mufle Odznakę Zasłużony, Klubu. Do najaktyw niej- PCK • M arią W olińską za - uuuuwy i

H onorow y Dawca K rw i. szych należy przew odni- Jk“ Ł t ó a  t £ " S °  ^ t Ó  p -e w a ż n ie  dawcy! 
Posiadacz Złotej Odznaki czący — A ndrzej Byzdra. a cJa oddaw ania tego Pez- Klu-bem naiwia-
zachow uje upraw nien ia  O potrzebie prow adzenia cennego lek u  je s t tak  m ało i 1®  Y, o!?

dzi dobrej ,wołi .—  goto­
w ych do n iesien ia  pom ocy  
chorym  — z terenu całych  
K ozienic. K lub liczy  59 
członków , a w arunkiem  
przynależności jest sy s te ­
m atyczne oddaw anie krw i 
w  Stacji K rw iodaw stw a  
przynajm niej dw a razy 
do roiku... i w yp ełn ien ie  
deklaracji. C złonkow ie  
Klubu korzystają  z róż­
nych dow odów  uznania  
społeczeństw a. Po oddaniu  
600 unii krw i w  ciągu jed ­
nego roku honorow y

Od niego też  uzyskaliśm y i su gestyw n ych  plakatów , 
inform ację, że je ś li chodzi L uki itej n ie  w yp ełn ia ją  
o krw iodaw stw o w  w oje- sporadyczne publikacje w

D o K lubu przy E lek ­
trow ni n a leży  wieilu pra­
cow ników  budow y, i ZBK.

• „ • • i • • - - rnlzjorninnKowana zali kontakt poprzez S ta -
jaltae posiadają _ honorow i akcji honorow ego odda- Kluto n ie  posiadający K rw iodaw stw a. Prąk-
knw iodaw cy do końca (ży- wainia krw i przekonał się  , , . „ ,
cia bez w zględu  na to ,'czy  już dość daw no i należał w łasnych funduszy dy spo­
nad ai jesit daw cą krw i, czy 
też .zaprzestał tej d zia ła l­
ności. D awca,- który ma 
w  sw ej książeczce w pis  
o oddaniu 25 litrów  krw i 
otrzym uje Złoty K rzyż Z a­
sługi.

A ndrzej Byzdra
W bieżącym  roku w  ter-' 

m inie 22—26 listopada bę-

Krzyżówka okolicznościowa
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tyczn ie o  honorow ym  
n u j e " n ie w ie lk i^  m ożh - krw iodaw stw ie przypom i- 
w ościam i propagandow y- napisy  w  aptekach
m i, -Nowych -członków 1 P ^pów kach  służby z-d-ro- 
w erbuje się przez p ryw at- w ia ^ fo rm u ją ce , ze hono- 
ne kontakty, rek lam ę nowych daw ców  przyjm uje 
w  gablocie przed -budyń- 'P°za kolejką. O w arun­
kiem  E lektrow ni. Z okazji Hf badan koniecznych
spotkań w  ram ach „Ty- dila zosltania da-wcą iinfo-r-
godnia -PCK”, które do- udzielaj ą_ także
tychcza-s finansuje Elek  
trowinia.

D odatkow ą atrakcją są

lekarze. W nienajlepszych  
wairankach pracuj-e p er­
sonel S tacji, k łopotliw e

bezpłatne w ycieczki orga- ocze,kiiwanie *na bada- 
ni-zowane przez Zarząd n ia> kt6re zresztą praepro- 
Główiny PCK  krajow e i  wadza-ne są bardzo sp raw - 
zagiramicznej W arunkiem  f le - w 4ski korytarzyk i

Ryszard G rądzicl
uczestn ictw a -w -wyciecz dwa krzesła n ie  spełniają

do K lubu w  
M etalow ych a-m.

kaoh zagranicznych j-est w ym ogów  poczekaln i W a- 
raosiiada-nie Odznaki ..Za- __ ;Z akładach g a d a n i e  Odznaki „Za 
siŁuizpny H onorow y D awcaGan.

„W altera” w  R adom iu, ^  , c^ onk6,w
gdzie ,uzyskał Brązow ą Klubu odznakę tę  posiada 
Odznakę HDK. Srebrną 31 osób‘ \  w yc ieczek  za- 

»» w ojsk u , Złota eram cm iych skorzystałootrzym ał iw 
została im-u przyznana , .
w  1972 roku pracz Zarząd 2 P o b i e ż n o ś c i  _ do Klubu  
W ojew ódzki PCK. W 1973 są w.ię c . g ł°w n ie  natury  
roku, po  po-d-jęciu pracy m ™rato!eg. .
w  „K ozienicach” -spotkał , 9  2e :I?I1C lbrak 
Się iw S tacji K nw iodaw - f ia r n y c h  -zyczhwych i 
sltwa z podobnym i s-ofoic g z o w y c h  do n iesien ia  po- 
sipołeczinikami. Tak p o w - m ocy św iadczą iaikty. Po 
stał p ierw szy  zam ysł .uitwio nadam u kom unikatu przez 
rżenia K lubu. O statecznie radiow ęzeł, ze jedna z 
propozycja wykrysta-lizo- P ^co,w m c E lektrow ni po  
w ala  się na spotkaniu H o- Potrzebuje krw i,
-nomowych D aw ców  K rw i af łosi4ło ^  30 osób-. M ie' 
w  1-975 ir-oku, z okazji # f Ktem u Przew odniczący
TWindnio PPTr>> K lubu zorganizow ał .na , ... .„ryig-odinia . n,naś'hp Sta-ci-i -K-nwindaiw w  chwnii oddania now ychRyszard Grądziel, pnaou- ProsDę bitacja Krwiodaiw- „

jący  w  E lektrow ni od sltwa atetc^  °dd.awa-nia p d -  
moment-u -rozruchu p ierw - a ie  . P°'trzebnej k iw i Na 
szego b loku jest honoro- k rwio.dawcow obsługa Sta 
wyimd-aiwcą krw i od 1969 r. 
i ma na sw oim  koncie od­
dane 6190 -ml „daru życia” . biblioteką. Co środę -w go
Jest jednym  z za łożyc ie li z Wyld| a łu  R uchu_ , likt dżinach 17.00— 13.30 w  po-

trzy. Saitysf akcje p łyn ące
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POZIOMO:
3. Pseudonim A leksieja

21. Inaczej w ąw óz. 4. P ółw ysep  w  Europej-
23. Złota m edalistka X X  skiej części ZSRR lub  

Pieszkow a, rosyjsk iego p i- O lim piady w  M onachium , zdrobniałe im ię męsk-i-e. 
sarza i publicysty . W ów czas n iespełn a  16-let- 5. Jej stolicą jest K ijów .

5. M iasto w  którym  uro- nia gimnastyczika radziec- 6. T ytu łow y bohater ro­
dził s ię  L enin  (daw niej ka, ulubienica publiczno- mamsu A. Puszkina. 
Symbdrsk). ści. 7. B ajkopisarz rosyjski.

8. W ludow ej bajce ro- 25. W spółczesny kom po- 9. Poeta, satyryk  i pro- 
syjsk iej w  tłum aczeniu  Ju- zytor radziecki, autor zna- zai-k. W alczył w  I D yw i- 
liana T uw im a zasadził ją nych  p iosenek  jak „B uty”, zji -im. T. K ościuszki. A u- 
dziadek w  ogrodzie. „B alonik”. tor w iersza „W arszaw sko-

10. W ybitny m alarz, au- 26. P oeta rosyjsk i, przy- je szosse”. 
tor m.in. obrazu „Burłacy jaoiei M ickiew icza. _ _ 13. N ajw iększe zagłębie
na W ołdze”. 29. R osyjsk ie i-mię żeń- w ęg la  kam iennego w

-11. U znanie, szacunek... skie, lub najw iększy  do- ZSRR. 
lub pokój w  j. rosyjskim , p ływ  W ołgi. -20. R epublika n adbałtyc-

12. M iasto obw odow e w  30. N azw isko p ierw szego ka. 
republice U zbeckiej, jedno człow ieka w  kosm osie. 22. Jej sa lw a dała począ-
z najstarszych m iast A zji. 32. R epublika zw iązkow a tek  rew olucji.

14. In icjały  p ierw szej ZSRR ze sto licą  Erewań. 24. Obszar leśny, typo- 
w ykonaw czyni p iosenki 34. N osiły  przydom ek w y dla Syberii.
„Zawsze n iech  będzie s łoń - Groźny. 25. „C iepły” tygodnik
ce”. 35. Z w ano go bram ka- radziecki.

15. O ddziały I D yw izji rzem  w szechczasów . 26 .'R adziecki harcerz.
P iechoty przeszły tam  37. G raniczy z C hinam i 27. Górnik, znana postać
chrzest bojow y. — nad n ią Chabarowsk. komso-molstaiego w spółza-

16. P ierw sza kobieta w  40. O rganizacja m łodzie- wiod-nictwa pracy,
kosm osie (podać inicjały), żow a ZSRR, utwiorzona w  28. N ajgłębsze jezioro na

17. P ion iersk ie  m iastecz- 1918 r. ziem i.
ko na K rym ie. 41. In icjały  w yb itn ego  p i- 20. N ie tam  gdzie Rzym .

18. P ies — kosm onauta, sarza rosyjsk iego („Bracia 31. za łożyciel P etersbur-
19. M iasto sam ow aram i K aram azow ”). ga.

słynne. 43. M iasto w  pobliżu k tó- 33. D aw niej Pałac Zim o-
rego w ybu dow ano w ielk ą  w y, dziś galeria, 
hydroelektrow nię ijp. 50- 36. R adzieckie lin ie  lot-
-lec ia  W ielk iego Paździer- nicze.
nilea. 38. S to licą  tej republiki

45. A utor po-wieści „Wojr zw iązkow ej jest K iszy- 
na i pokój”. nióiw. ,  _

46. P rzepływ a przez sto - R adziecki od-powied- 
Licę Z w iązku R adzieckie- fńk PGR. 
go. 42. Zaprzęg trzykonny.

47. Im ię kom pozytora 44. U kraiński i  rosyjski 
„Tańca z szablam i”. szybki taniec ludow y.

m  BUDUJEMY m
E L E K T R O W N IE

W YDAW CA: P lac  B udow y 
E le k tro w n i „K O Z IE N IC E ” 

R ED A G U JE KOLEGIUM  
te l. re d . 51 w . 2281 
r e d a k t o r z y :
I.id ia  C z ajkow ska 

R yszard  G lapa 
Rfcd. tech n iczn y : 

R yszard  C h o jn ac k i 
D R U K : L u b e lsk ie  Z ak ład y  
G raficzn e  — Z ak ład  N r 2 
R adom , u l. Ż ero m sk ieg o  19.

N ak ład  4.000 +  55 egz.
Zam. N r 1788 S-6

R ozw iązanie krzyżów ki
PIONOWO: należy nadsyłać do dnia

30 listopada 1977 r. na
1. N azw isko znanego adres R edakcji „B udujem y  

aktora i reżysera radziec- E lektrow nię”. Za praw-id- 
kiego („Los cz łow ieka”, łow e rozw iązania rozloso- 
„W ojna i P okój”, albo n a- w ane zostaną cenne n a ­
zw isko byłego rekordzisty grody książkow e ufundo- 
św iata  w  rzucie m łotem . w ane przez O ddziałow ą

2. Twórca okresow ego u- Radę Z akładow ą przy „Be- 
kładu p ierw iastków . tan -S ta lu ”.

cji czekała j-uż po godzi 
nach pracy. Z k olei ™ iszczen ie  
w  praypadik-u gdy k rew  kY !? 1? ,  'y

Janusz K ierasiński
runki rte u legn ą popraw ie

pom ieszczeń w  Szpitalu.
D zięk i życzliw ości d y ­

rekcji E lektrow ni dla K lu ­
bu w ygospodarow ano po- 

w  hotelu  
-dzielone z

Kl-uibu.jjuiuu. niie waicazać drogi ko^f n r J cz łonkow ie Z a-
Janusz K ierasiński z R u- , Kjubu rząd-u p ełn ią  tam  dyżury,do K lubu. udziela-jąc za interes ow a-

Chcąc -bliiżej się zap o- nym  iinformacji. Najbliżs-ze
chu zaczął oddaw ać krew  
jeiszcze w  piątej k lasie  
Techini-ku-m Energetyc-znego z-nać 'z działalnością k-nwio- spoitkanie krw iodaw ców
w  Radomi-u -i jest posiada- daw ców  w  Polsce sięgnę- połączone z w ręczaniem
czem  Złotej lOidizna-ki HDK. liśm y do lektury. Ła-two odznak i w ieczork iem  ta-

Ryszard Grądziel, pra- się przekonać, że braik je s t necznym  odbędzie _ się
cowinik W ydziału R em on- — przynaj-mniej na n a - 20 bm. w  kaiwiaiini Energe- 
tów, jest członki-em Zairzą- szym  teren ie  — atrakcyj- tyk.

„O trzym ać" znaczy wypracować
DOKOŃCZENIE ZE str. 3 leń. P atniętać należy, że w  jej jednak dośw iadczenia, 

RED.: M yślim y, że na ro ustroju socjalistycznym  po w ypracow anych  form  dzia- 
bocz-o przedyskutujecie tę jęcie „O trzym ać”, „M ieć” łalności. Z w ielom a pro- 
spraw ę na ,zebraniach. W ró- — oznacza w  istocie rze- blem am i w  tej sytuacji 
cim y do n iej w  czasie ko- czy: W ypracow ać i stw o- członkow ie ZSM P uporają 
lejnego spotkania, którego rzyć sam em u. się sam i. W innych przy-
term in wspóln-ie ustalim y. Ze w zględ ów  technicznych padkach mogą liczyć na or 
C hcielibyśm y bow iem  do- dyskusję naszą m usieliśm y ganizację partyjną i D yrek  
konać konfrontacji u stala- przedstaw ić w  skrócie. Moż cję. Zgodnie z zapow iedzią  
nych obecnie planów  z ich na jednak już na podsta- na bieżąco będziem y śle- 
realizaeją. w ie  jej przebiegu pasta- dźić sposób załatw ien ia  po

w ić w niosek , że nasza m ło ruszanych dzisiaj — naw et 
MIECZYSŁAW  KO- dzież w łaśc iw ie  pojm uje tych z pozoru drobnych — 

ZŁOWSKI: Na zebraniu sw oje ce le  i zadania, brak spraw ,
spraw ozdaw czo-w yborczym  
w ysu n ęliśc ie  propozycję ob 
jęcia  patronatem  obiektu  
sto łów ki, spotykając się z 
aprobatą D yrekcji. Czas na 
gli, n ie  czekając na zatw ier  
dzenie planów , należałoby  
ocen ić zaaw an sow an ie ro­
bót, rozeznać co jest jesz­
cze do zrobienia, zobow ią­
zanie przecież podjęte zo- N IE  W IE tiZ Ę  P IO SE N C E  
R-tało „na d-ziś”. O czeku ją cy  na  do ja zd  do

W U ch w ale Sejm u PRL, Pracy z  p a rk in g u  p rzy  E le k tro w n i „ K ozien ice” 
dotyczącej zadań narodu i u l- S p o r to w e j n ie  n a rze - c zu w a  prasa  kra jo w a . 
państw a w  , w ychow aniu  kal<? na  b ra k  a tra k c ji  — C A F  puścił w  św ia t po- 
m łodzieży czytam y: „A kty- za w sze  się k o m u ś  ud a  ciesza jącą  w iadom ość, że: 
w n ość w  gronach rów ieś- przec ież  u to p ić  b u ta  w  „W n o w ych  o b 'eka ch  ko -  
niczyeh jest najskuteczniej ka łu ża ch . Ż e b y  b y ło  z ie n ic k ie j E le k tro w n i
szą drogą do zdobyw ania śm ie s zn ie j ja d ą cy  p e łn y m  p rzech o d zi się na  in s ta lo -  
dojrzałości obyw atelsk iej i g a zem  k ie ro w c y  za m ie n ia -  w a n ie  po k ilk a  b lo kó w  
dośw iadczenia  w  w a lce  z ją  u lic zn e  ba jora  w  e fe k -  200-m eg a w a to w ych , a n a -  
trudnościam i. M łodzi po- tourne jo n ta n n y , e fe k ty w - w e t p ię ć s e te k ”. In fo rm a -  
w inn i w  praktyce udowad n ie  b rudzące  ubran ia , c ję  w  id e n ty c zn y m  b rzm ię  
niać, że cenią i szanują W y ja śn ia m y , że  n ie  w s z y -  n iu  p rzed ru ko w a ło  „S łow o  
trud społeczeństw a, że przy s tk ie  „ au tobusy  za ch la - L u d u ” (z  19 bm .). W strzą ś-  
gotow ując s ię  d-o kontynu- pane  d eszczem  m a ją  p y s k i  ni<?ci ~  P odw ójną  b ądź co
acji i w zbogacania d zieła  4 ------- ’—
ojców  i m atek już dzisiaj

R E K L A M A  
N ad  rea lizacją  b u d o w y

sy m p a ty c zn e  ja k bą d ź  —  rew e la c ją  c ze k a ­
m y  ch c iw ie  na  d a lsze  np .,

w iióśżą sw ój udział do tw ie rd z i p. R odow icz. H ej! że  p ie rw szy  b lo k  200 M W  
w spólnego dorobku p ek o- do łe z k i łe zka . . n a w e t za czą ł pracow ać.


